
II etap Zduńska Wola - Sieradz (94 km)
 
Marceli razy dwa
 
Pierwszego dnia kolarze przejechali dwa etapy i dwukrotnie peleton nie oszczędził śmiałków, bo 
gdy uciekali przyśpieszał do 60 km/h. Na metę w Sieradzu wjechała zasadnicza grupa, a o 
zwycięstwo walczyli najszybsi i znów polscy zawodnicy.
 
Jeśli przeliczymy kilometry etapów pierwszego dnia 187,4 km, to odległość nie imponuje, ale 
dwukrotnie zebrać na starcie przejechać dystans w upale, w południe, a wieczorem w wietrznym 
klimatyzatorze (wiało) i wygrać to musi budzić respekt w peletonie…. Zrobił to Marceli 
Bogusławski ATT Investment, który podobnie jak w Bełchatowie pokonał na finiszu Radosława 
Frątczaka z Wibatech Lubelskie Perła Polski i Holendra Larsa Louffaera z EEW-VDK Cycling 
Team. W Sieradzu analizował ostatnie kilometry. - Najważniejszy był przedostatni skręt, na którym 
mogłem wyjechać w czołówce, a potem pomógł mi w końcówce Michał Pomorski.  Lider 
klasyfikacji generalnej i zapowiedział, że na następnych walczy o kolejne zwycięstwa.
W klasyfikacji generalnej za Bogusławskim i Frątczakiem trzecie miejsce ma Patryk Stosz, który 
wygrał lotną premię w Widawie.
 
Marceli Bogusławski ruszy z Koluszek w żółtej koszulce lidera, Estończyk Karl Kurirtis (Lucky 
Sport Cycling Team), w białej klasyfikacji punktowej, w zielonej najaktywniejszego Patryk Stosz, a 
w niebieskiej najlepszego do lat 23 Argentyńczyk Mateo Duque Cano (Atom 6Bikes) . 


